
 
NUMER 84, 11.04.2021,  Niedziela Miłosierdzia  

LITURGIA (Dz 4, 32-35); (Ps 118 (117), 2-4. 13-15. 22-24); (1 J 5, 1-

6); Aklamacja (J 20, 29); (J 20,19-31); 

     

   „Nie znajdzie żadna dusza usprawiedliwienia, dopóki się nie 

zwróci z ufnością do Miłosierdzia mojego, i dlatego pierwsza niedziela 

po Wielkanocy ma być świętem Miłosierdzia, a kapłani mają w dniu 

tym mówić duszom o tym wielkim i niezgłębionym miłosierdziu moim” 

(Dz 570). Takimi słowami Jezus zwrócił się do 

św. Faustyny. Dlatego podejmujemy refleksję 

nad NIESKOŃCZONYM MIŁOSIERDZIEM 

BOGA. Czynimy to właśnie dzisiaj w Święto 

Bożego Miłosierdzia. Szczególnie dziś Bóg 

puka do naszych serc, pragnąc obdarzyć nas 

swym przebaczającym miłosierdziem. I to tylko 

od nas zależy, czy je otworzymy.  

Jezus mówi do św. Faustyny: „Są dusze, 

które gardzą moimi łaskami i wszelkimi 

dowodami mojej miłości (…). Tu duszy nic 

pomóc nie mogę, chociaż Bogiem jestem, bo 

ona mną gardzi; mając wolną wolę może mną 

gardzić albo miłować mnie” (Dz 580). Miłosierdzie Boga NIE DZIAŁA 

NA ŚLEPO! Nie wyważa drzwi naszego serca! Ono domaga się naszej 

współpracy, wysiłku otwarcia serca! Domaga się nawrócenia! Musi się 

dokonać spotkanie naszego serca z sercem Boga!  

ks. Łukasz Heliniak 

 

„My dzisiaj, wpatrując się razem z tobą w oblicze zmartwychwstałego 

Chrystusa, powtarzamy twoją modlitwę ufnego zawierzenia i mówimy z 

niezłomną nadzieją: "Jezu, ufam Tobie". – św. Jan Paweł II  

http://mateusz.pl/czytania/2021/20210411.html#czytania
http://mateusz.pl/czytania/2021/20210411.html#czytania
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Drodzy Czytelnicy!   
   Drodzy Czytelnicy! Dzisiaj wypada Niedziela 

Miłosierdzia Bożego, uroczystość w czasie której 

będziemy czcili szczególnie Boże miłosierdzie. Czym 

tak po krótce jest miłosierdzie? Jest to forma 

współczucia połączona z działaniem polegającym na 

bezinteresownej pomocy. Takim przykładem jest np. 

przypowieść o synu marnotrawnym albo inaczej 

zwanej przypowieść o miłosiernym ojcu (Łk 15, 11-32). Młodszy syn 

twierdząc iż jest gotowy na swobodne i samodzielne życie poprosił 

swojego ojca o swoją część majątku. Otrzymał go. Z biegiem czasu 

pieniądze które miał, zaczęły ubywać szybciej niż można sobie 

wyobrazić. Pochłonęła go wizja świata jako przyjemności. Tak jak 

innych ludzi teraz. Wiele osób jest nastawionych na świat jak Horacy 

piszący w poezji ,,Carpe Diem’’ (tzn. chwytaj dzień). Nastawia się na 

przyjemności, chce być szczęśliwym bez przerwy za nieważne, jaką 

cenę. Ale to jest droga do szybkiego upadku. Widać to w dalszej części 

przypowieści. Kiedy młodszy syn wydał swoją część ojcowskiego 

majątku zaczął głodować, 

biedować, nie miał gdzie 

mieszkać. To wszystko z własnej 

woli, ze swoich podjętych 

wyborów. Napisane jest, że 

zamieszkał pod schodami u swego 

ojca i nikt go nie rozpoznał, i 

chciał zjeść byle strąki, by 

zapełnić swój żołądek. Widać 

tutaj, że podążanie za szczęściem 

materialnym, tym na chwilę po utracie tego zaczynamy szukać, otwierać 

oczy. Ale to wszystko dopiero po fakcie, kiedy jesteśmy już zagubieni. 

Zaczynamy wtedy rozumieć, iż decyzje które podjęliśmy, były na 

chwilę i nie dały nam jakichś większych korzyści na dalsze lata życia, a 

co jedynie pozbawiły nas majątku, który miał nas wyprowadzić na 

prostą, dać nam nowe życie. Po jakimś czasie Syn zrozumiał że zrobił 

źle i poszedł do ojca, prosić o przebaczenie. Powiedział kiedy go 

spotkał: „Ojcze zgrzeszyłem przeciw Niebu i względem Ciebie”, a 

reakcja ojca była bezcenna. Kiedy go ujrzał wybiegł w jego stronę i 
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kazał wyprawić ucztę i zabić utuczone ciele oraz przyodziać go. Ten 

gest jest właśnie przykładem miłosierdzia, tą formą współczucia, 

przebaczenia a w dodatku zrozumienia i pomocy. Tak jest z nami 

każdego dnia, też błądzimy i szukamy potem jakiegoś powrotu na prosta 

drogę, a zwłaszcza duchową. Grzeszymy, a potem żałujemy i mimo że 

się wstydzimy różnych czynów w głębi serca chcemy coś zmienić. I 

właśnie taką osobą, która może nam pomóc jest ksiądz siedzący w 

kratkach konfesjonału. Przez niego możemy dostąpić właśnie tej pięknej 

boskiej cechy jaką jest miłosierdzie. Może nie zdążyłeś się 

wyspowiadać, skorzystać z miłosierdzia w spowiedzi świętej w czasie 

Świąt Wielkanocnych? To idź i zrób to dla swojego dobra, Bóg nie 

karci, on udziela przebaczenia dzięki swojemu miłosierdziu. Idź i 

nawróć się, po czym otrzymasz nowe życie, które pochodzi od Boga.  

Redaktor naczelny Kuba Zając 
         

 

  Eucharystia, czyli Msza Święta, która  jest bezkrwawą  ofiarą 

naszego pana Jezusa Chrystusa, który ofiaruje się z miłości do nas Bogu 

Ojcu odkupując nasze winy . Ofiarował samego Siebie, abyśmy mogli 

dostąpić zbawienia. Szczytem Eucharystii jest zjednoczenie  się z Nim 

w Komunii Świętej. Pan Jezus ustanawiający ten Sakrament chciał, 

żeby był on dostępny dla 

każdego i każdy mógł z niego 

skorzystać. Jezus oddaje się 

bezgranicznie dla nas. Podczas 

Eucharystii chce abyśmy zrobili 

to samo wobec Niego. Jest On 

obecny w Swoim słowie, Ciele i 

Krwi. Kiedy słuchamy Słowa 

Bożego i przyjmujemy Komunię 

św. powinniśmy mieć świadomość, że jednoczymy się z naszym Panem. 

Jego obecność w nas powinna przemieniać nasze życie i  zachęcać 

do  dzielenia się Nim z innymi.   Dla mnie uczestnictwo w Eucharystii 

jest szczególnym spotkaniem z Panem Bogiem. W czasie Mszy Świętej 

Pan Bóg mówi do mnie w swoim słowie, mówi mi jak mam postępować 

w moim życiu i wskazuje mi drogę do zbawienia, Pokazuje mi jak 
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powinny wyglądać moje relacje z bliźnimi. Podczas tego spotkania 

mogę Go adorować i  wiedzieć Mu wszystko co „leży mi na sercu”, 

swoje radości, przemyślenia, ale też i niepokoje, które rodzą się w sercu. 

W tym czasie mogę Go uwielbić, podziękować  za wszystko co mi daje, 

ale również i przeprosić za to czym Go ranię. Wiem, że On mnie zawsze 

kocha, wysłuchuje i da to co jest mi potrzebne do zbawienia. 

Eucharystia daje mi też wiele radości, ponieważ mogę się tam spotkać z 

braćmi i siostrami w wierze, wspólnie uwielbiając Boga za miłosierdzie, 

którym obdarza każdego człowieka.  Jest to dla mnie szczególny czas, 

ponieważ mogę zjednoczyć się z moim Panem. 

Magdalena Babieczko  

 

  Słowo “przyjaźń” bywa odmieniane przez wszystkie przypadki. 

Tworzymy sobie na jej temat wyobrażenia, czasem mówimy o niej zbyt 

pochopnie, a czasem staje się strefą, do której boimy się kogoś wpuścić. 

Przyjaźń jest jednak potrzebna każdemu z nas. Daje poczucie 

bezpieczeństwa i sprawia, że 

czujemy się dla kogoś 

ważni. Przyjaźń to też 

chwile wspólnej beztroski i 

oderwania, rozumienie się 

bez słów oraz drobne gesty, 

które po prostu czynią 

naszą codzienność dobrą. 

Jest takim kołem 

napędowym, które wpływa 

na nas i nasze postrzeganie siebie i świata, bo przecież za tym słowem 

kryją się ludzie. Ludzie, przy których czujemy się swobodnie, którzy 

znają nas z każdej możliwej strony i którzy wspierają nas nawet wtedy 

(a może szczególnie wtedy), kiedy mamy dość siebie samych. Myślę 

jednak, że to co jest najcenniejsze w przyjaźni może być jednocześnie 

najtrudniejsze. Chodzi tu o umiejętność powiedzenia komuś, że błądzi, 

że coś robi źle, o wprowadzenie konstruktywnej krytyki. Czasem może 

to być dla nas trudne, ale właśnie w ten sposób możemy pozwolić 
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komuś stać się lepszym i bardziej świadomym siebie. Wiecie co jeszcze 

jest niesamowite w przyjaźni? Że każda jest inna i każdy przyjaciel 

wprowadza do naszego życia inną wartość. Po prostu dawajmy siebie, 

swój czas i uwagę. Przyjaźń wskazuje Twoje silne i słabe strony, 

podtrzymuje, gdy pękają Twoje struny. Przyjaźń to chwile, to wspólne 

nic nierobienie i robienie wszystkiego, byle razem. To wielogodzinne 

rozmowy i sztuka milczenia. Przyjaźń to świadomość, że ten ktoś jest, 

nawet, gdy dzielą Was setki kilometrów.   

Aleksandra Bułatek 

 

  Trafiły do naszych serc słowa Papież Franciszka z encyklik 

Laudato si': „Bardzo szlachetne jest podjęcie obowiązku troski o 

środowisko poprzez małe codzienne działania. Wspaniałe jest i to, że 

edukacja potrafi je zmotywować i ukształtować pewien styl życia. 

Wychowanie do odpowiedzialności za środowisko naturalne może 

zachęcać do różnych zachowań, które mają bezpośredni i znaczący 

wpływ na troskę o 

środowisko, takich 

jak [...] zmniejszenie 

zużycia wody, [...] 

sadzenie drzew [...] 

itp. Wszystko to jest 

częścią szczodrej i 

godnej kreatywności 

ukazującej to, co 

najlepsze w 

człowieku” (Laudato 

Si').  

Idąc za radą Papieża 

zechcieliśmy zwiększyć aktywności młodzieży w zakresie 

podejmowania inicjatyw w duchu encykliki Laudato si’. Przeszliśmy do 

konkretnego działania, czyli zasadziliśmy 320 sadzonek krzewów na 

obszarze 360 m2 skarpy nad kościołem. Odmiana Krzewu Irga Major 

została wybrany celowo, aby zachować kilka elementów: wraz z jej 

rozkrzewianiem wzrośnie bioróżnorodność, również jej zakorzenienie 

ma utrzymać skarpę przed osuwaniem. Teren został dodatkowo pokryty 
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matą kokosową, czyli biodegradalnym materiałem, który utrzyma 

wilgotność terenu, nie pozwoli trawie przerosnąć krzewów, a po 3-6 

latach stanie się nawozem dla roślin.  

Liczymy na zwiększenie 

dbałości o przyrodę wśród 

młodzieży zaangażowanej w 

projekt. Mamy również 

nadzieję, że wszyscy będziemy 

mogli cieszyć się estetycznymi 

wrażeniami podziwiając w 

przyszłości pięknie ścielące się 

zimozielne krzewy na całym 

obszarze skarpy.  

Ks. Krzysztof Żyła  

 

   „Nie znajdzie żadna dusza usprawiedliwienia, dopóki się nie 

zwróci z ufnością do miłosierdzia mojego, i dlatego pierwsza 

niedziela po Wielkanocy ma być świętem Miłosierdzia, a kapłani 

mają w dniu tym mówić duszom o tym wielkim i niezgłębionym 

miłosierdziu moim” (Dz 

570).  

  Takimi słowami Jezus 

zwrócił się do swojej 

służebnicy Faustyny! Dlatego 

podejmujemy refleksję nad 

NIESKOŃCZONYM 

MIŁOSIERDZIEM BOGA. 

Kiedyś pewien malarz 

wykonał portret 

przedstawiający drzwi 

wejściowe do zwykłego 

mieszkalnego pokoju. Oglądający zwrócili jednak uwagę na mały 

szczegół… Ich uwagę przyciągnął brak klamki. Stwierdzili, więc że jest 

to uchybienie, poddając w ten sposób w wątpliwość niezwykłość 

obrazu. Jednak zabieg malarza był celowy. W zamyśle artysty klamka 
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znajdowała się tylko od strony wewnętrznej pokoju. Obraz ten miał 

przedstawiać ludzkie serce w relacji do Boga. Miał symbolizować wolę 

człowieka, który sam decyduje czy otworzyć je Bogu, czy też zamknąć. 

Obraz ten staje się szczególnie aktualny DZIŚ, bowiem szczególnie dziś 

Bóg puka do naszych serc, pragnąc obdarzyć nas swym przebaczającym 

miłosierdziem. I to tylko od nas zależy, czy je otworzymy. Jezus mówi 

do św. Faustyny: „Są dusze, które gardzą moimi łaskami i wszelkimi 

dowodami mojej miłości (…). Tu duszy nic pomóc nie mogę, chociaż 

Bogiem jestem, bo ona mną gardzi; mając wolną wolę może mną 

gardzić albo miłować mnie” (Dz 580). 

  Miłosierdzie Boga NIE DZIAŁA NA ŚLEPO! Nie wyważa 

drzwi naszego serca! Ono domaga się naszej współpracy, wysiłku 

otwarcia serca! Domaga się nawrócenia! Musi się dokonać spotkanie 

naszego serca z sercem Boga! Każdy z nas ogląda w swoim życiu filmy, 

czy seriale. Chciałbym Was teraz zaprosić do obejrzenia 

To dziwny serial…został serialu o Bożym Miłosierdziu….
nakręcony w oparciu o autentyczne wydarzenia. Nie ma tu reżysera. 

Bóg jest asystentem. Scenariusz pisze życie. A ty? – chcąc nie chcąc - 

jesteś głównym bohaterem. Oskarem jest niebo. Zdobyć je można tylko 

pod jednym warunkiem. Trzeba zagrać w każdym z odcinków tego 

serialu. Jest ich 4. Zechciejmy wziąć do ręki pilot naszej wiary… 

Naciśnijmy przycisk skupienia…. i zobaczmy... 

 

Odcinek I – GRZECH 
  W tym odcinku jesteś nędzarzem. Gonisz za pieniądzem, zbijasz 

kasę, konto ci rośnie, ale gdzieś w głębi serca nie jesteś szczęśliwy. Nie 

możesz już wyrobić z czasem. Praca i tylko praca. Kładziesz się 

wykończony na łóżku ze ściśniętym sercem, 

że jutro od nowa ta sama harówa. Jesteś 

nędzny. Znów bierzesz do ręki 

pornograficzne czasopismo, odciski na 

palcach porobiły się już od naciskania pilota 

w pogoni za utęsknioną nagością. Przytulasz 

się do współpracownika. Ale gdzieś, tam w 

głębi serca, nie jesteś szczęśliwy. Stoisz przed lustrem własnych 

marzeń. Gubisz się w kosmetykach nie tylko paryskich. Szminką 

tapetujesz swoje niedowartościowanie. Wybierasz niedzielną kreację. 
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Chcesz być zauważony. Nogi, buty, twarz, fryzura, dekolt, kolczyki, 

pierścienie – to wszystko ma być haczykiem prawdziwego szczęścia.  

Mówisz, że jesteś wolny, ale gdzieś, tam w głębi serca, czujesz pustkę. 

To pierwszy odcinek a kończy się białym napisem Ewangelii na 

czarnym ekranie Twojego życia: „Cóż z tego choćby człowiek cały 

świat zyskał,  jeśli na swej duszy szkodę poniesie?” 

 

ODCINEK II – SERCE 
To serce, wnętrzności, które 

poruszają się na widok czyjejś nędzy. 

To Twoje serce? Nie! Twoje serce 

może nawet nie widzieć własnej 

nędzy! To sam Bóg. Stoi przy Tobie. 

Widzi Twą nędzę. I porusza się 

głębia serca, która nie może znieść 

niedoli. Dosyć napatrzyłem się na Twoją nędzę – Twoją, właśnie Twoją 

– bohaterze telenoweli o Bożym miłosierdziu. Widzę Twoją niedolę, bo 

jestem Bogiem, którego serce nie może być obojętne, nie może być 

nieczułe. Wiem wszystko o Tobie. Nie lękaj się. Jestem Bóg 

miłosierdzia – to znaczy Bóg, którego serce widzi Twoją nędzę. 

Odcinek kończy się na Golgocie. Krzyż woła: Popatrz! Ukrzyżowany 

Jezus to serce Boga, które krwawi na widok Twojej nędzy. 

 

ODCINEK III – POKÓJ 
Czujesz, że Boga nie obchodzi Twój dom, Twoje życie, Twoja 

słabość, Twój grzech. Walcz bohaterze o Boga! 

Na plan akcji wkracza sam Jezus. Boi się o 

Ciebie, żebyś nie skończył filmu przed czasem, 

żebyś nie rozbił Oskara. Staje pośrodku Twego 

zalęknionego i wątpiącego serca i mówi: Pokój 

Tobie! Jestem przy Tobie. Popatrz na moje 

ręce i bok. Nigdy Cię nie odrzucę. Choćby 

Twoje grzechy były jak szkarłat czerwone, 

nad śnieg wybieleją. Nie jestem Bogiem 

dalekim. „Oto ja jestem z Tobą przez wszystkie 

dni aż do skończenia świata”. Daję ci wszystko 

– przebaczenie konfesjonału, pewność mojej 
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bliskości, moc Ducha Świętego, pokarm Eucharystii, miecz Bożego 

Słowa. 

Ocean łaski wlewam w pustkę Twego serca. Choćbyś odwrócił się 

ode mnie – ja nie odwrócę się od Ciebie – bo umiłowałem cię 

miłością przedwieczną. Odcinek kończy się obrazem z Łagiewnik – 

Jezus pokazuje na swe serce i mówi: Tylko te strumienie zaspokoją 

Twoje pragnienie szczęścia i miłości. Tylko one uleczą Cię z nędzy. Bo 

niespokojne jest serce ludzkie dopóki nie spocznie w Bogu. 

 

ODCINEK IV – JEZU, UFAM TOBIE! 
  W tym odcinku rozegra się wszystko, główny bohaterze 

telenoweli o Bożym miłosierdziu! Stoisz w pokoju własnego życia. 

Patrzysz na swoją przyszłość. Świat woła: zaufaj mi – używanie ciała – 

nie szkodzi ciału. Jezus mówi: Zaufaj mi – Bądź czysty! Świat woła: 

zaufaj mi – uczciwe życie – stracone życie. Jezus mówi: Zaufaj mi – 

Nie kradnij! Nie oszukuj! Świat woła zaufaj mi – mieć pieniądze, to 

mieć wszystko. Jezus mówi: Zaufaj mi – 

Jak trudno bogatemu jest wejść do 

Królestwa Bożego! Nie gromadź sobie 

skarbów na ziemi. Świat woła: zaufaj mi 

– tylko Ty jesteś ważny. Nie daj się 

podeptać. Jezus mówi: Zaufaj mi  

Błogosławieni jesteście, gdy ludzie was 

prześladują! 

Świat woła zaufaj mi – Tylko zdrowi, inteligentni i mocni się liczą. 

Jezus mówi: Zaufaj mi – Moc w słabości się doskonali. Bóg wybrał to 

co głupie w oczach świata i niemocne, aby mocnych i mądrych poniżyć. 

Ten odcinek jest ostatnim.  Kończy się napisem św. Faustyny: 

„Jezu, ufam Tobie!” Jeśli serce Twoje wypowie z wiarą te słowa, już 

dziś Oskar Nieba może być w Twoich rękach. Spójrzmy na ten obraz 

Jezusa Miłosiernego. Spójrzmy na Jego otwarte serce i strumienie łask, 

wypływające z niego! Przybliżmy się z ufnością do zdroju łask, a Bóg 

wyleje na nas ocean swego miłosierdzia.  

Ks. Łukasz Heliniak  
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: 

*1 szklanka mleka (ciepłe) 

*1 kostka drożdży 

*3 łyżki cukru  

*1 kg mąki 

*1/3 kostki masła 

*1 łyżka oregano  

*1 jajko 

Zarobić ciasto i zostawić do wyrośnięcia na 20 minut. Pokroić 

pieczarki, paprykę, por, cebulę w bardzo drobną kostkę, wszystko to 

osobno smażyć na patelni. Pierś z kurczaka wymaczać w przyprawie do 

gyrosa i tak samo pokroić i usmażyć. Następnie wymieszać razem, 

dodać startego sera, 2 łyżki koncentratu pomidorowego oraz pieprz i sól 

dla smaku. Gdy ciasto urośnie wykrawać kółeczka od szklanki. Dodać 

farsz zlepiać pierogi. Przed włożeniem do piekarnika posmarować 

pierożki żółtkiem z jajka i posypać startym serem . Pierożki wkładamy 

do piekarnika ustawiając na 170 stopni na około 20 minut. 

 

 

Przygotował Dominik  Wiącek 

 

*1 kg piersi z kurczaka   *20 dag sera żółtego 

*80 dag pieczarek           *1 przyprawa do gyrosa 

*3 papryki kolorowe       *sól i pieprz  

*1 duży por 

*2 duże cebule 

*2 łyżki koncentratu pomidorowego 
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1. Dziś, w uroczystość Miłosierdzia Bożego, w Kościele rozpoczyna się 

Tydzień Miłosierdzia. Jest to czas wsłuchiwania się w Caritas – bijące serce 

Kościoła i odkrywania na nowo, jak wielką miłością jesteśmy otoczeni. Jest to 

także okazja do budzenia wrażliwości na potrzeby bliźnich i zachętą do 

aktywnego włączania się w dzieła miłosierdzia. Z tyłu kościoła znajduje się 

specjalny koszyk do składania skarbonek wielkopostnych, możemy również 

przy wyjściu z kościoła złożyć ofiarę do puszki na potrzeby „Caritas”. 

 

Pamiętajmy, że za pobożne odmówienie Koronki do Miłosierdzia Bożego 

przed Najświętszym Sakramentem wystawionym w monstrancji lub 

przechowywanym w tabernakulum możemy codziennie zyskiwać odpust 

zupełny pod zwykłymi warunkami. Chorzy mogą ten odpust zyskiwać poza 

kościołem. 

 

Dziś o godz. 17:15 będzie nabożeństwo różańcowe i zmiana tajemnic – 

adoruje Róża MB Królowej Polski. 

 

2. Dzisiaj modlimy się przy obrazie Jezusa Miłosiernego, który znajduje się w 

Bożym Grobie. Obraz został ufundowanym przez naszą Parafiankę. 

Serdecznie dziękujemy za ten dar dla świątyni. Nasz kościół był 

konsekrowany 5 października, czyli w dniu liturgicznego wspomnienia św. 

Faustyny, co poczytujemy sobie za szczególny znak od Boga zobowiązujący 

do modlitwy o miłosierdzie „dla nas i całego świata”. Przy okazji 

informujemy, że w renowacji jest obraz Matki Bożej Częstochowskiej. 

Dziękujemy wszystkim Parafianom za ofiary na renowację obrazu Maryi. 

Mamy już zebraną ponad połowę kwoty. 

 

3. W poniedziałek tradycyjnie zapraszamy na całodzienną adorację 

Najświętszego Sakramentu. 

 

4. W środę o godz. 18:00 będzie Msza św. i nowenna do Matki Bożej 

Łaskawej – adoruje Róża Miłosierdzia Bożego. 

 

5. W najbliższą niedzielę rozpoczniemy Tydzień Biblijny, będziemy zachęcać 

do czytania Pisma świętego. O godz. 6: 30 będą Godzinki ku czci Matki Bożej 

Niepokalanej, o godz. 17:30 uroczyste nieszpory. 
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6. Zespół Szkół Salezjańskich w Przemyślu zachęca rodziców do 

zainteresowania się szkołą katolicką i zaprasza dzieci i młodzież w szeregi 

szkoły – szczegóły w Internecie na stronie szkoły. 

 

7. Od 1 kwietnia trwa Narodowy Spis Powszechny Ludności i Mieszkań. 

Dyrektor Wojewódzkiego Biura Spisowego w Rzeszowie uprzejmie prosi o 

aktywny udział w spisie oraz zachęca do samospisu za pomocą Internetu. 

 

8. W minionym tygodniu do wspólnoty Kościoła przez przyjęcie sakramentu 

Chrztu św. została włączona Naomi BAL – rodzicom i dziecku życzymy 

obfitego błogosławieństwa Zmartwychwstałego Pana. 

 

Z naszej parafialnej wspólnoty odeszli do Pana śp. Tadeusz KOCIK – ul. 

Paderewskiego 14C, Jan WAJDA – ul. Pułaskiego 17, Krystyna 

MARTOWICZ – ul. Żwirki i Wigury 33, Piotr DZIURA – ul. Paderewskiego 

12, Mieczysław ŻUROWSKI – ul. Paderewskiego 20, Stefania PARTYKA – 

ul. Gościnna 10 i Wiktor DŻOCHOWSKI – ul. Kochanowskiego 48. Niech 

dobry Bóg przyjmie ich do swojej chwały. „Wieczne odpoczywanie…”. 

 

Słowo życia: „Jezu, ufam Tobie” 


